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Prenumóratź na „Dziennik tółzki* 
w Warszawie przyjmuje «kind Henry- 
ża Hirszfelda, przy nl. Jfnzewieckiej, 
N. 16, wprost towarzystwa kredyto- 
wego. ziemski Tamka nabywać 
można pojedyncze namery Dziovuika. 


, Cen pojedynczego nnmern 5 kop. 


KALENDARZYK. 


Daiś; Flawiana i Leonidysa M. 
Jatro: Franciszka Sal: 


ksero B. W. 
Wacho słońca o godz. Tih, Zachód o godz. 4 m 32 
Długość duia godz. $ m. 38 Przybyło dnia godz. 1 w. 0 


DROGI WODNE. 

X Kwestya przeniesienia portu z Sewa- 
stopola do Teodozyi jak donoszą „Moskow- 
skija wiedomosti*, rozstrzygnięta jest sta- 
nowczo w sensie twierdzącym. Minister ko- 
munikacyj przedstawił radzie państwa do 
zatwierdzenia dwa plany, tyczące się: 1) 
samego miejsca w Teodozyi, gdzie ma być 
urządzony port i 2) wybudowania tam 
przystani dla nafty i węgła, "Koszt budo- 
wy portu przystani obliczono na 4,200,000 
rubli, 

x Ministeryum komnnikacyj przeznaczy- 
lo w roku bieżącym na ulepszenie dróg 
saa okręgu petersburskiego 200,000 
rubli. 

X Wkrótce ma być rozpęczęta budowa 
kanala pomiędzy Dnieprem a Dźwiną Za- 
chodnią, od Orszy do Witebska. 

DROGI ŻELAZNE. 

x Wskutek zasp śniegowych droga że- 
lazna charkowsko - mikolajewska nie przyj- 
muje odpowiedzialności za terminową do- 
stawę towarów. 

X Droga żelazna griasko-carycyńska 
przyjęła napowrót odpowiedzialność za ter- 
minową dostawę towarów. 

X Z Woroneża donoszą, że na drodze 
żelaznej warszawskiej, z powoda śniegów, 
na długości od Woroneża do Czertkowa, 
wstrzymano ruch pasażerski i towarowy. 

X Komisyn wyznączona do obrania Duj- 
ispszeo typu wagonów kolejowych po 
stuvowshe, przed wprowadzeniem Ma wszy st- 
deb Unimqh  obszerniejszych wagonów, 
ograniczyć pomieszezauą obecnie W każ- 
dym z nich liczbę pasażerów do rzeczywi- 
stej ilości miejsę. Wskutek tego zarządy 
dróg żelaznych otrzymały polecenie wy- 
wieszania w miejscach widocznych każde- 
go wagonu zawiadomień 0. najwyższej 


Emil zela. 


PIENIĄDZ. 


Tłomaczyła M. Ł. 


(Dalszy ciąg — patrz Nr. 20). 


Karolina prośbę swoją obróciła w żart 
i nadała jej formę błagalną, ażeby ukryć 
wewnętrzny niepokój. I Saccard odpo- 
wiedział jej w tymsamym tonie, z komi- 
cznĄ gwa tanagi 
bligacye, obligacye! ależ nigdy! Cóż 
pani chce, ażebyśmy robili z obligacyami? 
To martwy materyał.. Zechciejże pani zró- 
zumieć, że spekulacya, gra, to główne koło 
obrotowe, to samo serce w tak obszernem 
jak nasze przedsiębierstwie. Tak jak to 
serce, przyciąga ono krew, gromadzi ją, 
rozlewa ożywczęńni strnmieniami po wszyst- 
kich żyłach i stwarza olbrzymią cyrknlacyę 
pieniężną, która właśnie slanowi życie 
wielkich interesów, Beż niej, wynikając 
stąd wielki ruch kapitałów i prac cywili- 
zacyjnych jest stanowczo niemożebnym. To 
zupełnie (tasama historya, co ze spółkami 
bezimiennemi. Ileż one miały przeciwni- 
ków, jaklemi obelgami je zarzucano: mô- 
wiono, że to szachrajstwa, jaskinia oszus- 
tów, a w istocie nie mielibyśmy bez nich 
ani dróg żelaznych, ani olbrzymich przed 
siębierstw nowoczesnych, które zmieniły 
warunki całego naszego bytu; bo ani jeden 
majątek nie wystarcz, RA do prowadzenia 
jak się należy przędało lerstwa, ani jeden 
osobnik, a nawet i grupa osobników, nie 
byłaby wstanie narażać się na takie ry- 
zyko. Wszystko tu oparte na ryzyku i na 
wielkości przedsiębierstwa. Trzeba mieć pro- 
jekt tak obszerny, aby podniecił imagina- 
cyę; trzeba mieć nadzieję wielkich z, 
jak w cy że własny kapitał zie, 
albo zupelnie utracony, albo dziesięćkrotnie 
A zo roz namiętności zapalaj 

życie płynie pelną 
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Aires telegraficzny: 
DZIENNIK" ŁÓDŹ. 


| 
| i w Łodzi. 

. X Sprawa emerytów kolei terespolskiej, 
wskutek zalożonego przez nich protestu 
regentalnego, jak donosi „Kuryer codzien- 
ny," przybrała inny obrót. Rada zarzą- 
dzająca kolei, wziąwszy na uwagę, iż za- 
stosowanie $ 30 jest niewłaściwem, cofnęta 
okólnik wydany co do redukcyi o 257/ 
wyslużonych peusyj emerytalnych i nadal 
wypłacać je w całości poleciła. Przedsię- 
wzięto jednak prace dla przygotowania 
materyałów potrzebnych do ułożenia pro- 
jektu likwidacyi kasy emerytalnej, która 
możliwie śpiesznie przyprowadzoną do skat- 
ku być mazi. 

X Symferopolski oddział petersburskie- 
go towarzystwa ogrodniczego stara się 
o obuiżenie taryfy dla przewozu jarzyn 
krymskich do wysokości ulgowej taryfy 
owocowej, 

x Z Wiednia donoszą, iż rząd w zasa- 
dzie przyjął projekt nowej linii kolejowej, 
łączącej Tarnopol (zwany stolicą Podola 
galicyjskiego) z Dżurynem, oraz odnóg do 
Skały i Mielnicy. 


HANDEL. 


x Wezoraj, na targach tutejszych do- 
wóz zboża był bardzo mały, a popyt wogó- 
le bardzo dobry. Sprzedano ua stacyi to- 
warowej: pszenicy 400 korcy po rs. 6.10— 
6.80, żyta 200 korcy po rs. 4.70 — 4.55, 
owsa 525 korcy po rs. 2.60 — 2,75. Na 
Starym Rynku sprzedano: pszenicy 150 


liczbie mogących być w nim pomieszczo- | 
nych pasażerów. 

x W sprawie badowy kolei od Białego- 
stoku do Łomży i Ostrołęki i Małkini do 
Ostrowca i Łomży „Kuryer warszawski* 
dowiaduje się co następuje: Siudys nad 
przeprowadzeniem rzeczonych linij jaż ukoń- 
czone i delegowani specyalnie w tym celu 
inżynierzy z zarząda dróg poleskich po- 
wrócili już do swoich zajęć, Linie wytknię- 
to: od Białegostoku na Złotoryję, przez Nu- 
rew w linii prostej do Łomży, która do- 
tknie z lewej strony Narwy przy trakcie 
zambrowskim, nieopodal wsi Starej Łomży, 
stamtąd zaś zatoczywszy niewielki luk, 
skieruje się do Ostrołęki. Przedłużenia li- 
nii w kierunku Przasnysza do Mławy na 
teraz zaniechano i nawet przedwstępnych 
studyów nie uczyniono. Na wymienionej 
dlugości kolej napotyka trudności w oko- 
licach Tykocina skutkiem błot leśnych i 
około Łomży z powodu wzgórkowatości; 
zresztą wszędzie budowa uskuteczni się w 
pomyślnych warunkach. Zamiast dwóch 
odnóg początkowo projektowanych od Mał- 
kini oddzielnie do Ostrowa i oddzielnie do 
Łomży, przeprowadzoną, będzie tyłko jedna 
linia przez Ostrów i Świadów do Łomży, 
która tym sposobem na długości wiorst 50 
w powiatach ostrowskim i lomżyńskim zna- 
czny łuk zakreśli. Budowa tej odnogi rów- 
nież nie przedstawia żadnych trudności, 
gdyż przebiega gruuty plaskie i suche. 


Początkowo chciano nskutecznić budówę | korcy po rs, 6.20 — 0,35, żyta 100 korey 
Unii Malkiuia- Oswów-Homża, oddzielnie od | po Ps. 460 — 5. Za siano placoua kop 
linfi Białystok - Loine Mawn, otscnie jost Attimi za alomy kop. 90— 100, 

UUK zadecydowano, f% budowa oba linij < „lirżewyja wiedomost!* donoszą, jé 


uskutaczni się pod waplog administrącyą 
delegowaną zarządów dróg poleskich, któ- 
ra bierze na siebie też eksploatacyę linii 
Białystok-Ostrolęka, co zaś do pierwszej 
odnogi Małkinia-Łomża, ma być ona zlaną 
w jednę linię Siedlce Małkinia ze wspólną 
eksploatacyjną administracyą. 


ruski bank haadlowy I komisowy zamierza 
wydawać sam bezpośrednio i przez swoich 
agentów zaliczki na towary, powierzane 
mu w komis, Z początku tega rodzaju 
agentury mają być otwarte w miastach 
nad Wolgą, gdzie koncentruje się handel 
zbożowy, następnie zaś w Moskwie, Ry- 


Dnia 16 (28) stycznia, 1891 r. Rok VDI, 


DZIENNIK ŁÓDZKI 


| cie, alkowiem 


CENA OGŁOSZEŃ. 


Za jeden wiersz potitem lub za jego 
miejsce 6 kop, z ustępstwem wrazie 
częściej powtarzających się alba wię- 
kazych ogłoszeń odpowiedniego rakati, 

Nekrologi: za każdy wiersz 10 kop 

Reklamy: za każdy wiersz 12 kop: 


Stałe 3 wierszowe ogłoszania wirs- 
sowe po ra. 2 miesięcznie, 


Od należności przewyższujących 10 


rubli nxtępstwo dodatkowa ogólne 5 
prac. 


Ogłoszenia przyjmowana są: w Administracgi „Dziennika* - 
oraz w biurach ogloszeń Rajchwana i Freudiera w Warszawia 


Rękopisy nulesłane boa zastrzekania — nie byl zwracnte. 


bińska,»Rewlu, Rydze, Libawie i War- 
szawie. 

x Dzienniki raskie donoszą, iż niebawem 
z polecenia ministra skarbn utworzona bę- 
dzie komisya dla zrealizowania powziętego 
przed kilka miesiącami projekto, wprowa- 
dzenia izb obrachunkowych (elearing hou- 
ses) w główniejszych miejscowościach han- 
dlowych państwa. 


x Dwaj masarze berlińscy: Kolberg i 
Weber, szlachtujący około. 2,000 sztuk 
wieprzy tygodniowo, tudzież kilku hodo- 
wców trzody z Besarabii, jak donosi „Ku- 
ryer warszawski*, porozumiewają Się Z 
warszawskimi handlarzami nierog acizny, W 
sprawie przedstawienia magistratowi pro- 
jektu urządzenia targu na wzór  istnieją- 
cego w Peszcie, gdzie za miastem w staj- 
niach, mieszczących po kilka tysięcy sztak 
wieprzy, gromadzi się trzoda z najdalszych 
okolic Węgier w ilości około 100,000 
sztuk dziennie, Jest to rodzaj giełdy, al- 
bowiem na każdej stajni na tablicy wypi- 
aywana jest codziennie cena wieprzy, niż- 
sza lub wyższą, stosowie do dowozu. Kil- 
pujący daje zadatek na partyę wieprzy z 
oznaczonym terminem dostawy, a gdy przy 
odbiorze zamówionej partyi trzody /cana 
jest wyższą odprzedaje innym kapcomń ze 
znacznym procentem, sam zaś płaci cenę, 
jaka była wpisana w dniu dania zadatku. 
Haudlarze berlińszy chętniej kapnią obec- 
nie wieprze na targa praskim, niż w Pesx- 
trzoda. węgierską, tuo nini 


fęukarydzą duje więcej sloniny, niemającej 


wiątkiegu zbytn w Niemczech, miio ZNA 
posiada mi do wyrobów masarskich. 
Kiedy przeciwnie wieprze hodowli tuteje 
szej dostarczają najlepszych szynek i mię- 
sa mniej tłustego. Jeżeli magistrat f- 
patrzy za miastem obszerniejsze place na 
urządzenie targa to wspomniani handlarze 
w spółce z warszawskimi własnym kosztem 


drobne formalne niedokładności, 0 akcye 
nie podpisane, które towarzystwo zachowa 
dla siebie, zapisując je na cudze nazwiska; 
nakoniec wypowiada pani wojnę grze! Bo- 
że wielki! grze, która jest dnszą, ogni- 
skiem, płomieniem tego olbrzymiego wyma- 
rzónego przezemnie mechanizmu. Wiedzże 
pani o tem, że wszystko jest jeszcze ni- 
czem, że ten marny kapitalik dwadziestu 
pięciu milionów jest tylko podkładką drze- 
wa rznconą w machinę dla rozniecenia 
ognia! Ja mam nadzieję podwoić go, potroić, 
powiększyć cztery kroć, pięć kroć, w mia- 
rę rozwijania się operacyj! Nam trzeba 
gradu monet złotych, tańca szalonego mi- 
lionów, jeżeli chcemy tam dokazać zapo- 
wiadanych cadów. Ach! mój Boże, nie idzie 
xa tem, żeby kto przytem karku nie skrę- 
cii; nie można świata całego zburzyć, nie 
połamawszy przytem nóg kilku przecho- 
dniom. 

Patrzała na niego i w swem uwielbieniu 
dla wszystkiego, co jest silne i czynue, m- 
ważyła, że jest piękny, że pociąga niesły- 
chawym urokiem werwy i wiary. To też, 
nie ulegając teoryom, wobec których bum- 
towala się jej prawość i zdrowy rozsądek, 
udawała, że ją przekonał. 

— Niech i tak będzie! Przypuśćmy, że 
mnie tylko, jako kobietę, straszą walki ży- 
ciowe. Ale wszak mogę prosić, żebyście, 0 
ile możności, najmniej deptali ludzi, a na- 
dewszystko nie tych, których kocham. 

Saccard, upojońy powodzeniem swojej 
wymowy, tryumfując wobec rozwiniętego 
planu, jak gdyby już dziela dokonał, uśmie 
chuął się z aka 

— Niech się pani nie obawia. Ja tylko 
tak udaję ludożercę. Wszyścy się wzbo- 


gacimy. 

Mówili jeszeze długo i spokojnie o róż- 
nych środkach, ję należało przedsiewziąć 
i postanowili, że nazajutrz, po ostatecz- 
nem utworzeuin stowarzyszenia, Hamelin 
pojedzie do Marsylii, stamtąd na Wschód, 
ażeby przyśpieszyć wprowadzenie w czyn 


cały świat przemienić. I cóż w tem złego? 
Ryzyko każdego jest dobrowolne, rozdzie- 
lone pomiędzy nieskończoną ilość osób, nie- 
równe i ograniczone, stosownie do środków 
i odwagi każdego. Lndzie tracą, ale i zy- 
skują; mają nadzieję wyciąguąć dobry nu- 
mer, ale muszą się zawsze i spodziewać 
złego, i ludzkość niema gorętszego i więk- 
szego pragnienia, jak próbować na los 
RZ ia, być zależną od jego kaprysów, 
zostać królem, półbożkiem! 

Powoli Saccard przestał się nśmiechać, 
nnosił się na swoieh cienkich nóżkach, wpa- 
dał w patos liryczny, gestykulując tak, jak 
gdyby chciał słowa swoje rozrzacić na 
cztery strony świata. 

— A my, naprzykład, z naszym bankiem 
uniwersalnym, czyż nie otworzymy najszer- 
szych horyzontów całemu staremu światu 
Azyi, bezgranicznego pola dla motyki i 
el. a postępu; Ala marzeń poszukiwaczy 
złota? Nigdy może ambicya nie tg w Ża- 
dnem przedsiewzięciu tak wielkiej roli i, 
przyzuaję, nigdy warunki powodzenia. Inb 
upadku nie były tak niepewne. Ale dląte- 
go też znajdujemy się u samego kresu za- 
gadki i wywołamy, mam to wewnętrzne 
przekonanie, zachwyt niezwykły wśród pu- 
bliczności, skoro tylko wiadomem się sta- 
mie nasze przedsjiębierstwo. Nasz bank 
uniwersalny! Mój Boże! będzie on przede- 
wszystkiem, jak i inne, zajmował się spra- 
wami kredytu i dyskonta, będzie przyjmo- 
wał wkłady na bieżący rachunek, układał 
się, zaciągał i wypuszczał pożyczki, Tylko, 
że ja chcę z niego zrobić narzędzie, a ra- 
czej machinę dla wielkich projektów Ha- 
Ri dg tu będzia jego ZA rola, do- 
chody rosnące, potęga wszystko zagarnia- 
jąca, Założony ojos dla współdziałania 
z towarzystwami finansowemi i przemysłó- 
wemi, które pozakladamy za granicą, któ- 
rych akcye będziemy wypuszczali i które 
nam będą życie swoje zawdzięczały i zape- 
wniały wszędzie władzę. I wobec tej przy- 
szłości olśniewających zwyci 


elke p TY 


hae eap aap me- iać ium, któ wręcz? skim rozchodziły się ni 
onkom jego zapewniać premium, które, a rynku m r e- 
po SAONA Panka e wciągnięte na | jasne sle PA T wyprowadzając ERE 


rachunek wydatków; niepokoisz się pani o|wnią nazwisko Saccarda, pogrążone na 


chwilę w giębokiej toni zapomnienia; po- 
głoski te, początkowo szeptane, stawały 
się coraz głośniejszemi, wreszcie tak jasna 
zadzwoniły na przyszłe powodzenie, że 
znów, jak uiegdyś w parku Monceau, 
przedpokój jego był co rano pełen intere- 
santów. Mazaad zachodził niby przypad- 
kiem uścisnąć mu rękę i porozmawiać o 
nowinkach; przychodzili też i inni agenci 
giełdowi, jak żyd Jacoby i jego szwagier 
Delarocque, otyły rudowłosy człowiek, u- 
nieszczęśliwiający swoją żonę, I kulisa zja- 
wiała się w osobie Natansohna, małego, 
ruchliwego blondynka, ulubieńca losa. Mas- 
sias, pogodzony już ze swoją ciężką pracą 
remisiera niemającego szczęścia, był ć0- 
dzień u Saccard'a, jakkolwiek zleceń jesz- 
cze nie mógł otrzymywać. Tstny to był 
coraz wzrastający tłum ludzi i interesan- 
tów. 

Pawnego rana, o dziewiątej, Saccard 
znalazł pełen przedpokój. Nie urządziwszy 
sobie jeszcze personelu specyalnego, bardzo 
źle absiugiwany LSA zw lokaja i najęzę- 
ściej sam wprow l gości. Tegoż dnia, 
gdy otwierał drzwi od gabinetu, Jantron 
chciał wejść, lecz Saccard spostrzegł Sa- 
CY którego od dwóch dni poszn- 

wał. 

— Przepraszam cię, mój przyjacielu — 
zwrócił się do byłego profesora, ażeby naj- 
przód przyjąć lewantyjczyka. 

Sabatani ze swoim niepokojącto uprzęj- 
mym uśmiechem i wężówą Lp apreóa sz 
chał spokojnie Saceard'a, który bardzo ja- 
sno, jak człowiek wiedzący z kim ma do 
czynienia, wyłożył lewantyjczykowi. swoją 
propozycyę. i 

— Potrzeba mi pana, kochany panie... 


szych akcyj, które złożone będą u nas 
znów w zycie.. Jak pan 
zmierzam prosto do cela i traktują cię, 


przyjaciela, «a 
lowiek wpatrywał niego 
ER Boni m ` 
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2 
urządzą $ gromadzié trzo- 
dę z Sia a men 


X Departament celny doniósł departa- 
Mméntowi lekarskiemn, že otrzymywauy 
% liści borówek kankazkich surogat her- 
baty, sprowadzany jest da różnych tniejsco- 
wości państwa pod nazwą „herbaty borów- 
kowej kaukazkiej,” chociaż na mocy roz- 
porządzenia rady lekarskiej z r. 1 ma- 
że znajdować się w bandlu jedynie pod 
nazwą „liści borówkawych.” 

POCZTY I TELFGRAFY. 

x Główny zarząd poczt i telegrafów 
ogłasza, że w roku bieżącym, równie jak 
w roku zeszłym, na parostatkach floty do- 
browolnej przesyłana będzie korespouden- 
cya pocztowa z Odesy do Władywostoku. 

X Dzienniki petersburskie donoszą, iż we 
Francyi postanowiono obniżyć taksę tele- 
graficzną od depesz, wysyłanych do Rosyi, 
z 50 do 40 centymów. Wyrazy podwójne 
i złożone liczone będą za jeden. 

PIENIĄDZE. 

X P. o. oberpoliemajstee w Warszawie 
udzielił koncesyi un otwarcie nowej kasy 
zaliczkowej na zastaw ruchomości, przy 
ulicy Milej, Właściciel pomienionego lom- 
bardu złożył towa E iż będzie pobierał 
następujące procenty łącznie z kosztami za 
administracyę i asekaracyę: od klejnotów 
pray pożyczkach od 1—5 rs. 89/4, od in 

15 rs. ŻY, przy wyższych sumach 
ik na miesiąc od towarów 5%, A/m 3o 
127, od garderoby, futer i pościeli naj- 
niższy procent wyniesie 3, a uajwyższy 5 
na miesiąc. 

PRZEMYSŁ, 

X Na posiedzenia sekcyi chemicznej od- 
działa warszawskiego towarzystwa popie- 
rania przemysłu i handlu o rew | była 
ważna sprawa pobiały przyrządów do wy- 
robu itransportów wód gazowych P.Pranss 
odczytał memoryał, który ma być prze- 
słany w imienia sekcyi do ministeryum w 
Petersburgu, w celu wyjednania przepisa, 
aby fubrykanci wód gazowych używali o- 
łowiu do pobiały naczyń najwyżej w sto- 
sunku 1%,,a do lutu najwyżej w stosunku 
10%, ołów bowiem przeważnie przyczynia 
się do zatrawania wód mineralnych. 

x Do departamentu handln i rękodziel 
nadeszła prośba od inżyniera górniczego, 
p. Sędzikowskiego, o wydanie patentu na 
nlepszony ladunek dla broni myśliwskiej i 
zwyczajnej, wyrobienej w warszawskiej 
fabryce broni palnej firmy „Union.“ 

x „Iwieł” donosi Że W 
dóbr państwa opracowuwo obszerny plan 
srodków mających na sólu ulepszenie wy* 
robu wine w tych wszystkich okręgach 
Rosy, gózie uprawiany jest krzew winy. 

x „Prawit. wiestnik* ogłusza rozporzą 
dzenie Najwyższe o zatwierdzeniu ustawy 

Towarzystwa akcyjnego wyrobu materya- 
lów betonowych i innych budowlanych w 
Rosyi.” Założycielem towarzystwa jest 
kupiec moskiewski l-ej gillyi Juliusz von- 
Huck, handlający pod firmą „Juliusz Muck 
i s-ka.“ 

X „Senatskija wiedomosti* ogłosily 0 
nastąpić mającej  likwidacyi interesów 
„pierwszego towarzystwa polawu wielory- 
bów i innych przemysłów*, zatwierdzonego 
w 1883 r. 

x „Nowosti* donoszą, że w Petersburgu 
ma być założona artel illa prowadzenia 
handlu wytworami rybołówstwa murmoń- 
skiego. Artel mieć będzie w Petersburgu 
skład oddzielny z rybami, 

X Gazety szlązkie donoszą o odkryciu 
niedaleko Wrocławia bogatych pokładów 
niklu i chromu, Dowiedziawszy sią o nleh, 
Krupp z Essenu ofiarował za prawo ek- 
sploatacyi 1,500,000 marek, lecz właścicie- 
le oferty nie przyjęli 

X Z Berna donoszą, że stawa o ochro- 
nie marek fabrycznych i handlowych woho- 
dzi w życie z d. 1 lipca r. b, 

STOWARZYSZENIA. 

x Na dzień 26 b, m. naznaczono posie- 
dzenie zgromadzenia majstrów powroźni- 
czych w m. Łodzi, na którem mialy być 
dokonane wybory starszych zgromadzenia, 
Z powodu jednak niezebrania się potrzeb- 

liczby majstrów, wybory nie przyszły 
do skutku. W yzwolono tylko jednego ucz- 
nia na czeladnika. 

X Na posiedzeniu sekcyi chemicznej rod- 
działu warszawskiego towarzystwa popie- 
rania przemysłu i handla poruszono spra- 
w otworzenia przy towarzystwie nowej 

cyi teehniczno-lekarskiej, poświęconej 
przeważnie hygienie miejskiej, oraz sprawę 


"kąpieli ludowych. 


x Na zebraniu ogólnem uczestników kasy 
pomocy adwokatów przysięgłych w War- 
szawie, odbyły się wybory dwóch członków 
zarządu, w miejsce ustępujących, 2 powodu 
ukończonej encyi pp. Krajewskiego i 
Anca. Na ogólną liczbę 92 obecnych, naj- 

głosów otrzymali i weszli do zarzą- 
m pp. Artur Szaniawski (59 głosów) i Ce- 
ary Ponikowski (42 głosy). 
TRAMW. 


AJE. 
x Uczestnicy zamierzonego przedsiębior- 
stwa wązkotorowej kolei konnej z War- 
do Wilanowa odbyli w niedzielę na- 


l radę, na której inżynier Huss przedstawił 


mipiaterynm | 


ZANA a o 


w ogólnych 
Obejmuje ona linię od rogatek Belweder- 
skich do Wilanowa, podzielong na $ czę- 
ści, a mianowicie: 1) od rogatek do Sielce, 
a właściwie kolonii Bogucin, 1,600 metrów, 
będzie kosztowała 8,649 rs. wraz z tabo- 
rem 3 wagonów; 2) od Bogucina do Czer- 
niakowa przy kościele, 1,500 metrów, 6,338 
ra. (wchodzi w to jeden wagon); 3) od 
Czerniakowa do Wilanowa przy oberży, 
5,000 metrów, 20,250 rs. (budowa dwóch 
mostów i 3 wagony do taboru). Cała linia 
długości 7 wiorst, łącznie z taborem, ko- 
sztować ma rs. 35,232. W tym roku po- 
stanowionó wykonać dwie pierwsze części, 
które mogą być gotowe na dzień 1 maja. 
o z4 będą trojakie: po rs. 1,000, 500 
i 100, 


UBEZPIECZENIA, 

x Rząd gabernialny plotrkowski zawia 
damia, że wysokość opłaty od sztuki by- 
dla ubezpieczonego na wypadek księgosu- 
szu, oznaczono na rok bieżący, po 1 kop. 

WYKSZTAŁCENIE PRZEMYSŁOWE. 

X Na ręce dyrektorów szkół ludowych 
w Rosyi złożono liczne prośby od wło- 
ścian o zamianę szkół ludowyeh na szkoły 
rolnicze z wykładem rzemiosł: kowalstwa, 
ślusarstwa, stolarstwa i tokarstwa. 

WYSTAWY, 

x Z warszawskiego mazeum przemysłu 
i rolnictwa otrzymaliśmy komanikat na- 
stępujący: Komitet wystawy nasion zbóż 
i waw oraz produktów fabrycznych rol- 
nych, której program na rok bieżący jest 
znacznie zwiększony, podaje do wiadomo 
ści publicznej, iż otwarcie wystawy tej 
nastąpi w drugiej połowie przyszłego mie- 
siąca w gmachu muzeum przemysłu i rol- 
nictwa w Warszawie. Ponieważ miejsca 
na tę wystawę oddawane są bezplatnie, 
pożądaną jest rzeczą, w iuteresie wystaw- 
ców, szybkie składanie deklaracyj i zape- 
wnienie sobie odpowiedniego miejsca w wiel- 
kiej sali mazenm. Kaucelarya wystawy 
czynną jest codziennie od godz. 10 — 8 
i od 6 — 8 wieczór. 

x Wszechruska wystawa fotograficzna 
otwarta będzie w gmachu Solnego Miaste- 
czka w Petersburgu w d. 20 marca r. b. 
Na wystawie umieszczone będzie wszystko, 
co dotyczy fotografii i jej zastosowania, a 
mianowicie: dzieła tyczące się fotografii, 
portrety, zdjęcia z natury, widoki gmachów 
lub ich wnętrza, kompozycye artystyczne, 
wykonane przy pomocy fotografii, rozmaitć 
zdjęcia momentalne, kopie powiększone, fo- 

|tografie zdjęte przy różnych rodzajach 

światła aga fotografie ca porcelu- 
„nie, jedwabiu, eellaloidzie, płótnie, drzewie, 
| kości i żelnzie, oraz zastosowanie fotogra- 
fi do druku, wreszcie przybory fotogra- 
ficzne i t. p. 

Biuro sądu gminnego VI okręgu powiatu 
piotrkowskiego przeniesiono ze wsi Ręczno 
do wsi Łęki-Szlacheckie. 

Przysięga sołtysów. 
do przysięgi nowowybrani 
wsiach powiatu łódzkiego. 

Pożary. Przez calą noc, z poniedziałku 
na wtorek, trąbki alarmowa niepokoiły 
mleszkańiców. 0 godzinie 8'/4 wieczorem 
odezwaly się one poraz pierwszy, sygnali- 
zując pożar w drugim rewirze ogniowym. 
Palita się owocarnia w posesyi p. Berka 
Keniga pod M 1380 przy ulicy Dzieluej, 
Przybyła na miejsce wypadku straż ognio- 
wa ochotnicza nie dopuścila szerzenia się 
ognia na inne części gmachu. Ofiarą wy- 
padku stała się tylko owocarnia, która do- 
szczętnie spłonęła. Straty wynikłe z tego 
powodu wynoszą przeszlo 600 rubli. Zale- 
dwie jednak nspokoiło się nieco w powyż- 
szej dzielnicy, nowy alarm obudził miesz- 
kańców. Stróże nocni, czując rozchedzący 
się po ulicy Dzikiej swąd palącej się wel- 
ny, zaczęli trąbić o godzinie 12*/, po pół- 
nocy. Upłynęło jednak sporo czasu, zanim 
straż oguiowa ochotnicza wyruszyła z po- 
mocą do paulącej się wewnątrz fabryki p. 
N, H. Poznańskiego, w posesyi p. 5przącz- 
kowskiego przy ulicy Dzikiej. Gdy straż 
przybyła na miejsce wypadku, jeszcze ogień 
nazewnątrz nie wydostał się, lecz ne - 
dobna bylo już wejść do wnętrzu, Robo- 
tnicy z tej fabryki, którzy przybyli wcze- 
śniej i ratowali towar, także zmuszeni byli 
opaścić wnętrze. Przybyli w bardzo małej 
liczbie strażacy, nie mogli rozwinąć pra- 
widłowej obrony, tembardziej, że nie było 
narazie potrzebnych narzędzi. Taki brak 
środków rataukowych pozwolił pożarowi 
wybuchaąć nazewnątrz, Olbrzymie płomie- 
nie ogarnęły fabrykę i grozily sąsied- 
nim PUT Dzięki jednak robotnikom 
fabryki p. Birobauma, którzy przeciągnęli 
węża od sikawki, nasycanej dostateczną 
ilością wody ze studni fabrycznej, —posesye 
md ulicy Piotrkowskiej były zabezpieczone. 
Sikawka tej fabryki pracowała prawie od 
samego początku gdy požar spostrzeżono 
i nieustaunie do końca uiosla ratunek plo- 
nącemu budynkowi. Pożar trwał 6 godzin, 
pomimo, że iej straż ogniowa powię- 
kszoua w liczbę strażaków i w ilość przy- 
rządów ratunkowych, dzialała z podwójną 
energią, Dwa piętra i parter badyuku fis- 


Wczoraj stawali 
soltysi we 


DZIENNIK ŁÓDZKI. 


ach otrzymaną koncesyę. | bryczn 


spłonęły doszczętnie; wyratowa- 
no zaledwie nieznaczną część towaru. Po- 
wyższa fabryka mieściła 54 warsztaty rę- 
czne, na których wyrabiano towary weł- 
uiane, a zatrndniała około 100 rabotników. 
Straty, jeszcze nie obliczone, w każdym ra- 
zie wynoszą kilkadziesiąt tysięcy rubli. Fa- 
bryka ubezpieczoną byla w handlowem towa- 
rzystwie ubezpieczeń od ognia w Moskwie. 

Na weselu. W tych dniach na wesela 
pewnej pary robotniczej, drużba S. T. tań- 
cząc zawadził nogą o jakiś przedmiot 
twardy, przewrócił się razem z taucerką 
tak nieszczęśliwie, że zranił tyłuą część 
głowy. Narazie zdawało się, że rana uie 
grozi niebezpieczeństwem, tymczasem na dru- 
gi dzień po wypadku okropny ból głowy 
nie pozwolił T. wyjść z łóżka i jak obec- 
nie stwierdzono przez lekarza, chory uległ 
zapaleniu mózgu. 

Zmarznięty. Na polu wsi Doły, gminy 
Radogoszcz, pod Łodzią, znaleziono dnia 
22 b. m. zwłoki zmarzniętego czlowieka. 
Ze śledztwa przeprowadzonego przez wój- 
ta gminy Radogoszcz okazalo się, że 
zmarzniętym był stały mieszkaniec powia- 
tu akermańskiego, guberni besarabskiej, 
Stefan Klewanny, 21 lat. 

Morderstwo. Przed kilkunastu dniami 
w bójce niejaki J. P. otrzymał od Micha- 
ła Szylberga ranę nożem, od której umarł. 

Kradzieże. W nocy z niedzieli na ponie- 
działek złodzieje wyważyli drzwi do skle- 
pa kolonialnego p. J; Kuczmarowskiego 
przy ulicy Aleksandrowskiej i dostawszy 
się do wnętrza, zabrali rozmaitych towa- 
rów za rs. 40. Spostrzeżono ich wtedy i 
podniesiono krzyk, wobec czego umknęji. 
Właściciel sklepu spodziewając się, że ze- 
chcą powetować sobie uiepowodzenie, na- 
stępną noc spędził bezsennie. I nie omyli- 
| ły go przeczucia: próbowali szczęścia trzy- 
krotnie, o godzinie 12, I i 3-ej w nocy, 
jlecz zamiary ich rozbijały się zawsze o 
| czujność właściciela sklepu. Ciągle jednak 
czuwać tak, wszak niepodobna; to też p. 
K. w niemałem jest udręczeniu. 

Wiadomostka o wydaleniu ogrodniczka J. F., za 
potajemne sprzedawanie doniczek z kwiatami, po- 
umieszczona w % 201 nmazego pisma z roku 1859, 
okazała się mylną. 


TEATR i MUZYKA. 
$ W mającej być jutra odegranej na 
benefis p. M. Wioklera sztuce „Teściowa* 
Sardou, wezmą udzial wszyscy wybikniejsi 
artyści i artystki komedyowi naszego 
teatru. 


* Komisarza włościańskiego powiatu lu- 
bartowskiego, sztab-rotmistrza Łopatina, 


przeniesiono na takąsamą posadę do 
powiatu piotrkowskiego. 


* Uwolniono od obowiązków na wła- 
sne żądanie lekarza miejskiego w Czę- 


stochowie p. Wiucentego Grządzielewskiego. 

* Wykreślono z listy urzędników 
akcyzowych starszego pomocnika nadzorcy 
VI okręgu kalisko-piotrkowskiego zarządu 


akcyzowego, rud. dworu Kosienko, z po- 


wodu śmierci. 


* Udzielono pozwolenia na prowadze- 


nie robót i sporządzanie planów budynków 
prywatuych, w guberni piotrkowskiej, za- 
mieszkałemu w Widzewie pod Łodzią in- 
żynierowi-technologowi Bronisławowi - Pio- 
trowi Słaboszewiczowi. 


* Do Cesarstwa przesiedla się ze 


wsi Rechfeld gminy Ręczno pow. piotrkow- 
skiego, Jan Marcin Cerbe z rodziną. 

* Dzienniki ruskie dowiadują się, jakoby 
istniał projekt założenia specyalnych 
wydziałów medycyny sądowej przy 
uniwersytetach. 

* W roku 1889, przy ministerynm dóbr 
państwa, utworzona była komisya dla opra- 
cowania projektu środków przeciwko 
fałszowaniu artykulów spożyw- 
czych i innych produktów. Komisya ta 
uznała za pożyteczne ustanowić dla dozoru 
nad sprzedażą artykułów spożywczych oso- 
bne komitety, składające się z przedstawi- 
cieli ministeryów dóbr państwa i skarbu, 
a także zarządów miejskich i ziemstw, 
Oprócz tego, wypracowana nowe przepisy, 
powiększające odpowiedzialność za wyra- 
bianie i sprzedaż szkodliwych dla zdrowia 
produktów i napojów. Stosownie du tych 
przepisów, oskarżeni o te wykroczenia 
podlegać mają: za pierwszym razem aresz- 
towi od 3 do 6 miesięcy i karze pieniężnej 


aresztówi i zwiększonej do 600 rs. karze 
pieniężnej i nakoniec w razie dopuszczenia 
się tego przestępstwa po raz trzeci — wię- 
zienin do jednego roku, z zabronieniem na 
przyszłość trudnienia się handlem i prze- 
myslem. Przepisy te, obecnie wniesione do 
departamentu ekonomii i praw, mają być 
wkrótce przedstawione na ogólnem zebra- 
niu rady państwa. 

Warszawa. W niedzielę zmarł nagle 
g, p. Apdrzej Brzeziński, jeden z najzna- 
komitszych prawników naszych, czlonek 
komitetu warszawskiego towarzystwa kre- 
dytowego miejskiego, członek rady towa- 
rzystwa wzajemnego kredyta, radca praw- 
ny rozmaitych instytueyj przemysłowych i 


do wysokości 300 rs., za drogim takiemuż | rzyn 


LLU 


finansowych. Zmarły liczył 68 lat wieku | 
i na kilka chwil przed śmiercią czat się | 
zupelnie zdrowym. 

aucelarya warszawskiego towarzystwa 
zachęty otrzymała od cesarskiego towarzy- 
stwa popierania sztuk pięknych w Peters- 
burga program dorocznych konkursów, w 
skłąd którego wchodzą następujące nagro- ' 
dy: Malarstwo rodzajowe: I-sza nagroda 
rs. 300, 2-ga rs. 150, Malarstwo krajobra- 
zowe: |-sza nagroda rs. 250, 2-ga rs, 100, 
Malarstwo historyczne: l-sza nagroda rs. 
500, 2-ga rs. 300. Temat do powyższych 
obrazów pozostawia się uznania samych 
artystów. Obwazy winny być dostarczone 
do towarzystwa (Petersburg, Wielka Mor- 
ska, 38—40), najpóźniej do dnia IL kwie- 
tnia r. b., do godziny 4 po poładnia. 

Projektowane akwaryum publicznew War- 
szawie, wkrótce jaż ma urządzić na wzór 
berlińskiego p. St. Moczydłowski, w pi- 
wnicach jednego z domów na Nowym- 

wiecie. 

Petersburg. W dniu 23 stycznia, w pe- 
tersburskim klubie górniczym, naczelnik 
południowo-zachodniego ok górniczego, 
inżynier Doliński, przedstawił kolekcyę 
próbek labradorów, zebraną w guberni 
chersońskiej. Dotychczas labrador znajdo- 
wano tylko w guberni kijowskiej, 

„Birżewyja wiedomosti” donoszą, że 
w tych dniach przyjeżdża do Petersburga 
z Londynu dr. Chan, w celu obznajmienia 
lekarzy ruskich ze swą metodą leczenia 


trądu. 
ROZMAITOŚCI 


a*s Windthorst w Chinah. Do gazety 
bremeńskiej .,Ewangelista* pastor Lńring z 
Hamburga podaje wiadomość o czci, jakiej 
doznaje poseł Windthorst w Chinach, Jak pi- 
sze syn wzmiankowanego pastora z Amoii w 
Chinach, uapotykał on w podróżach swych po 
górach Martwych świątynię poświęconą siedmia 
geniuszom i dostrzegł w jej wnętrzu pomiędzy 
kilkoma posążkami bożków—no zgadnijcie! — 
starą, trochę potłuczoną statuę gipsową, w któ- 
rej poznał z pierwszego wejrzenia doktora 
Windthorsta, przywódcę partyi contrum w par- 
lameucie niemieckim. Dano ma tutaj miejsce 
w gronie geninszów. Figura przedstawioną jest 
we fraku, prawa ręka założona nu piersi; z 
powodu braku nóg oparto ją o ołtarz pomięs 
dzy statuctkami bożków w postawach siedzę- 
cych, 'Truduo ozuaczyć, jakim sposobem mma- 
luzła się ona tataj; zapewne po uszkodzeniu 
wyrzucił ją jakiś enropejczyk, a chińczyk za- 
bobonny, zuałazłszy, amieścił ją w świątyni. 

»”„ Gazeta amerykańska. Gazety nowego 
świata prześcigają jedna dragą swoją pomysło- 
wością. W grudniu roku ubiegłego gazeta 
„World® zadziwiła wszystkich budową i urzą- 
dzeniem gmachu dla pomieszczenia redakcyi i 
drukarni. Kamień węgielny pod budowę gma- 
chu położono przed 15 miesiącami a otwarcie 
gmachu, nazwanego Pulitzer Building, odbyło 
się w dnia 17 grudnia. Koszty budowy wyno- 
szą kilkanaście milionów dolarów; fenomonalna 
wysokość gmachu przenosi wysokości wszyst- 
kich innych gmachów New-Yorku., Dla každe- 
go wydziału tak złożonej instytucyi jak reda- 
kcya gazety, przeznaczono oddzielne piętro 
domu, zaczynając od soteren gdzie mieszczą 
się maszyny drukarskie, ag do najwyższego 
piętra, gdzie znajdują się sale dla współpra- 
cowników, autorów i słażby, której liczba o- 
mólna wynosi 1,758 ludzi, Dla ułatwienia skła- 
dania czcionek wynaleziono maszynę, która za- 
stępuje pracę trzech zecerów: takich maszyn 
znajduje się 100 i kolamna gazety „World” 
może być złożoną w przeciąga jednej minuty. 
Dzień otwarcia gazety był dniem prawdziwej 
uroczystości, redaktorowi zaś, nieobecuemu pod- 
czas tego nkta z powodu słabości ocza, zło- 
żono w podaranku model gmachu redakcyjne- 
Bo, zrobiony ze szczerego srebra, 

+”, Widownią krwawej uroczystości 
kościelnej był marzyński 


ktryczny 
tkunkg oddzielającą dwóch soli, przy: 
Śpiesza ich ahii i Madonną x jadnej. 


strony na dragą. W zantosówania do leczenia 
podagry, skóra chorego odgrywa rolę takiej 
tkanki. Jedną nogę pacyenta pogrążał Edison 
w rozczynia soli litynu, drugą w rozczynie soli 
morskiej. Prąd elektryczny, skierowany na 
skórg pacyenta, sprawiał to, że litya nader 
szybka dochodził do 


"i " — — W — 
roskładał wapno, które później wydostawało | dobro zwołać was teraz na sejm obecny | —; 141 Eaa LĄ fasola l zad. pa, korzee, | 
się mazewnątrz. Edison przysłał opis swego sej zz: szyny giektóryeh | harsa jigin — — —, vlaj rzepakowy — — —, 
wynalazku na kongres lekarski w Berlinie i | praw i środków skarbowych dla kraju. Za- | lniany — — ~ za pud , 
irena przykład 73-letniego starca cierpią- | razem, ażeby ułatwić wam znalezienie sroil- | za pay ko nrg R Naj | 
cego na podagrę, który po sześcia duiach ka- | ków na dokończenie przedsięwziętej już bu- | Warszawa, 23 stycznia. OKomila. A sktad. 
racyi wyżej opisanym sposobem był przezeń | dowy dróg żelaznycii korelskiej i bjOrnE- | gą wiadro 100° — 11.—; za 78*—8,58. Szynki za 
wyleczony, borskiej, Ja rozkazałem z remanentów fuu- | wiadro 100%—11.15; za 78%—5.697, 


a*s Muzykalny dorożkarz. W jednem z 
pierwszych kółek towarzyskich w Wiednia zda- 
rzyła się wielce humorystyczna scena, Stały 
pianista wzmiankowanego klubu, który w swej 
grzeczności niezmordowanej wciąż grywał do | 
tańca, zasłabł na krótko przed rozpoczęciem 
balu, Kłopot z tego powodu był niemały. 
Zrozpaczony uranżer wybiegł postarać się o za- 
stępstwo, wsiadł do dorożki i krzyknął ną fia- 
kra:—Jedź! jedź do... ja sam nie wiem do- 
kąd!*— „Co się stało? co się stało?*— pytał | 
dorożkarz, pełen współczucia: „zapewne pan | 
szukasz doktora lab jakiej innej pomocy?“ 
— „Taki pomocy i to niezwykłej pomocy... 
Szukam fortepianisty, może wiesz przyjacielu 
gdzie jaki z nich miaszka?*—,Zapewne! znam 
ja jednego", odpowiedział dorożkarz, „znajduje 
on się tak blisko, iż uiepotrzebujesz pan wsia- 


rs m Z unia 26 
dać do dorożki.'* —,,Gdzież on?*—spytał urado- | mordował we Francyi narzeczoną swoją, Giełda Warszawska. ERS ! 
y 
wany aranżer. —,„Ja sam jestem doskonałym | wdowę Dida, na 20 lat ciężkich robót, po- Zadano 4 koócam gieldy 
fortepianistą*— odrzekł » pewnością siebie do- |tem ua wygnanie z Francyi na lat 10, À 
rożkarz— „jeżeli pan zachcesz, wywiążę się z |oraz na 1 fr. odszkodowania. za wokale królkoterminowu 
tego zadania z zupełnem zadowoleniem gości*. = Landy EO 5 w 
Gdy mu po pożegnania doręczono honoraryam r 3 5 Parse. A [60 Dz 6 
pokażne—nic przyjął go; chciał on pozostać Ostatnie wiadomości handlowe. ~ Wiedeń xa 100 À a 
artystą powy i bez podarku opuścić tows- Warszawa, 26 stycznia. Weksie krót. term. mi: Za papiery paóstwawa. 
rzystwo tak. dystyogowane, Berlin (2 d) 42.70 ùl., 42.35, 40, 45, 47, kup; u 5 su 
TW iR Londyn (3 m.) 8.61 żąd.; Paryż (10 d) 34.45 iyl i aty likwidacyjna kr. Po 95 — 
34.22:/,, 30 kup; Wiedeń (8 d) 75.75 żąd., 75.50 mA obyczka wschodnia 108 — 
T E L E G R A M Vi kup; EON liaty r EN Polskiego duże Listy zk detsci © „40 
95.30 żąd 95.00, 35, 50, 65 kup; drobne 95.50 ży.: 4 s „M - 

Petersburg, 26 stycznia (Ag. p.). Wozo- De din ma wsabodnia I em. 103,00 żąd., IL p Kiaty ty + 3 9935 
raj, w palacu Marmurowym, dopełniono | syi 103.00 źąd., III emisyi 105.00 żąd.; W", połycz- | Cty saat. m, Warsa. sar: | . : |100— | 
chrztu Księcia krwi Cesarskiej, Konstanty- |ka wewnptrznn z 1857 roku 94.60 żąd., 120, 25 i Ex Ry t s840 | 
na Konstantynowicza. Rodzicami chrzest- | kaps 5%, listy zaatawno sièmskie 1 seryi 100455 sty zat. m bodi Seryi 98— 

ag hr hiara, = Wielcy Koi d., 100.25, 30 kapy TI seryi lit B 9235 tyd, t 99 — 
nymi byli: Najjaśniejszy Pan, Wielcy Ksią- | 9$ gy, 99 00, 10, 20, 35 kup. 5%, listy zastawne w. A i u 9563 
żęta Aleksy Aleksandrowicz i Mikołaj Mi- | Warszawy [ 100,00 żul., [I 0825 żąd., III 98.75 Gielda Barlińsk 
kołajewicz, oraz Wielka Księżna Aleksan- hę ix 9850 żąd., „98:25. 50 PE v 284D. iad; ; era ska. 
x > y z sty zastawne minsta xi I-ej ser. £ fiauknot «ki $ 23500 | 
dra Jerzówna. Podczas s: gdy = Ilaj mayi 96.00 tad., klej seryi 0625 kąd, TY-ej auknoty r le sara. 280 | 
śpiewano „Ciebie Boże chwalimy*, rozległa sery 99.00 żąd. Iyskonio: Morliu 4%, Lowtyu Dyskonta prywatna 35% 


się salwa armatnia z 31 wystrzałów. 
Petersburg, 26 stycznia (Ag. pln.). Za- 
twierdzenie w drodze prawodawczej pro- 


nych, opracowanego w zimie r. z., jest spo- 
dziewane na zimę r. b. 

Petersburg, 26 stycznia (Ag. płn.). Jak 
donoszą „Nowosti*, bawią obecnie w Pe- 
tersburgu prawie wszyscy kuratorowie o- 
kręgów naukowych, wezwani do wzięcia 
udziału w naradach specyalnych przy ‘mi 
nisterynm oświecenia w sprawie nowych 
planów i programów wykładu. 

Petersburg, 26 stycznia. (Ag. p.). Krążą 
wieści, że budowa dr. żel. nssuryjskiej za- 
cznie się z wiosną. Roboty zaczną się we 
Władywostoku, gdy przyjedzie tam Jego 
Cesarska Wysokość Cesarzewicz Następca 
Tronu. 

Helsingfors, 26 stycznia, (Ag. p.). Otwar- 
cie sejmu finlandzkiego odbyło się dnia 24 
b. m. Po nabożeństwie uroczystem w cer- 
kwi św. Mikołaja, odprawionem wobec ge- 
nerał-gubernatora, senatorów i urzędników, 


zjechali 


chorych części ciała i|ich wiernych poddanych, nznałem Ja za 


duszu rządowego przelać 6,500,000 marek 
do funduszu 
pomyśluego wykonania włożonych przeze 
| Mnie na was obowiązków, 
za otwarty*, 
przeczytaniem projektów rządowych. 


wczorajszym rano zgorzał tu kościół kato 
licki. 
tunkiem i gaszeniem pożaru. 
trowski wyniósł z płonącego kościola Naj- 
świętszy Sakrament. 
tylko stosy węgla. 
| 20,000 rs. Budynek był tylko zabezpieczo- 
my w połowie, 
ły prawie wszystkie. 


sięgłych skazał 


347, Paryż So 
Wartość kupona z potrąceniam 5": 
ziemskie 44.2, 


jektu przepisów o szkółkach elementar- | yy ikwilacyjna 569, pożyczka prauiawa I 14.5, 


nego 283.50, petersburskiego bankn dyskoutowsęo 
—— banku międzynarodowego 5020), 


Log sg Wiedeń 
6%, listy zasiawne 72.75, 
69.75, 
1887 r. 69.20, 67), reuta ziota 107.80, 5%, r. zł. z Iii 
r. 107 40, ożycka wschodnia Il eo. 76 
syi 71.20, 5 
życzkn 
r. 164. 
231.90, akcye kródytowe nastryaskie 176.30, akeyr 
waisznwskiego bauku handlowego 97 50, 
wego ——, dyskonto uiemiesk:egn vanka państwu 
4, prywatne 2/57, 


HZIENNIK ŁÓDZE!J. 


komunikacyj. Życząc wam 


ogłaszam sejm 
Uroczystość zakończyła się 


Nowogród, 26 stycznia. (Ag. p.) W dnia 


osobiście kierował ra- | 
Ksiądz Pio 


Gubernator 


Z kościoła pozostały 
Strata przewyższa 


Przybory kościelne zgorza- 


Wersal, 26 stycznia. (Ag. p). Sąd przy- 
Władimirowa, który za- 


Wiedeń 4'4* m Patersbirg 6%, 
listy zastawna 
Gotxi 109.5, 


warsa. 1 i [I 149,1, 


wirszatw r 


117.80, kupony velue 
S"), listy likw 


pożyczka ruske 4%, x 1839 r. 97.80, 4, 


h AA am 
listy zastawne ruaki» 109.90, 5", pe 
remiówa z 1854 rokn 172.50. takaż x 156 
,akcge drogi żel. warszawsko-wielwiski: 


ńgakowto 


Londyn, 26 atycznia. Pożyczka romska z 1X89 rokn 


Liverpool, 
końcowe. 
wywóz 


19500, na czarw. 
ua stycz. 178.00, us kw. mj, 178 
24 stycznia. Sawótna. Sprawozdanie 
Obrót 7,00 bej, æ tago na speknlacyg i 
Middling  mneryknń- 


rzepik letui —, 


1000 hal. 
ska: na styczóń luty 5/4 
rzec Sj sprzedawcy, na marzec kwiecień Btls 
nabywcy, na kwiecień maj 54/, s; Nabywcy, na maj 
czerwiec 5'/, nabywcy, na czerwiec lipiec 6%, na- 
bywcy, ną lipiec sierpień 0*/,, nabywcy, na sierpień 
wrzesień 5%/,, nabywey. 
New-York, 24 stycznia 
leanie 9*/45. 
New-York, 24 stycznia. 
Kawa Fuir-itio % 7 low ordinary ua sierp, 
ua paźdz. 16.90. 


w, 


Ospala. 


wszyscy do pałacu Cesarskiego, | !! em. 58%,, 24,9%, Kousole angielskie 97%,,. 
gdzie general-guhernator, stauąwszy 0 sto- 
pni tronu, przeczytał w języku ruskim na- 
stępującą mowę powitalną Najjaśniejszego = 
Pana: „Reprezentanci narodu fińskiego! W | wyhorowe 450—480, srednia — — —, wadliwa — 


nieustannej troskliwości o wszystkich Mo- | — — Jęczmień 3) +» raol: — —403, owies 280 — 
300, gryka — — --, 


w$iwrową 


19876 


pstra i dohra — — 
580 —625, 


ży 


zimowy - 


Borija, 26 stycznia. Pszenica 188 — 197 ua styca. 
Żyta 168 180. 


fa Sprzedawcy, ua luty ma- 


Bawalna 9) 


Kawa (Fair - 


PELEGRAWY GIELBUWE, 


Petersburg, 26 stycznia. Wakale ua Lowlyn 85.85, ya 
LI pożyczka ag 103, W poras warho è 
dnia 104.7/,, 4'/,7, listy zastawno kredyt, ziemskie ta SŁ. 
140'/4, sierot banki ruskiego dla handla zagruniex Góraiekęć m. 


niściak z Adamin 
ną Porzewaką, 


ry 


Bronisław 


w N 


Or- 


io) 19.00, 


16.67, 


Z dnia 27 


rine STATYSTYKA LUDNOSCI, 
| eh. w dniu 25—27 stycznia 
kałlokej 


46: Józaf Szadkowsti « 


30 CZE OE SEZZ ABN 


Na karnawał 


23. 


BARDZO WIELKI 
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Usluga rzetelna. 


największy wybór 


Herzenberg i Israelsohn, Łódź 
PIOTRKOWSKA 


Największy wybór nowości francuskich, angielskich, saskich i ruskich 


e” materyałów na suknie. Tu 


ZAPAS PIERWSZORZĘDNYCH 


płócien, bielizny stolowej, ręczników, towaru bialego, dywa 
nów, chodników, materyałów na pokrycia mebli, firanek, stor, 
kołder etc, 


Doskonale zaopatrzony skład dla zakupów 


DEF CALYCH WYPRAW œi 


Na nadchodzący sezon wiosenny codziennie napływają świeża nowości. 


23. 


4DTĄYSNOUWAJ 


Ceny jak najniższe, lecz absolutnie stale. 


148—10—1 


odpasowanych gaz na suknie 


6 dir gw nowięści | NOWĘLI 


KLEMENSA JUNOSZY. 
(SZANIAWSKIEGO) 


Wydawnictwo to rozpoczyna się w styczniu roku bieżące- 
go i obejmować będzie 10 tomów objętości od 15 do 20 arku- 
szy druku każdy. Tomy wychodzić będą w odstępach miesię- 
cznych i zawierać w sobie najcelniejsze prace tego autora. 

warunkach : 

Zapisujący się odrazu na wszystkie 10 tomów opłacają tyl- 

o rs. 6, w dwóch ratach: rs. 8 przy zapisie i 8 przy odbio- 
rze 8-go tomu. Z prowincyi na przesyłkę pocztową dołączyć 
należy kop. 15 za tom. Czyli dla prenumerujących wszystkie 
10 tomów odrazu cena wynosić będzie : 

z Warszawie rs. 6. r 

a prowincyi, z przesyłką pocztową rs. 7 kop. 50. 
Nabywający pół Pół ów tomami płacić będą : 

w Warszawie po rs. 1 za tom, 

na prowincyi (z przesyłk 

Tom I-szy Roe 
N 000“ i nowelle: „Córeczki poł 


Matenaż Wojewoda z Pranolszką 
«marynowaki z Maryanną Kas- 
urek, Pi otr Antosik x Jadwigą Krak, Tomasz Lm- 


v aż ziejówski x Maryanną Grzeczkowską, Józef Dek- 
skiegy kasku dpikopiowejz =. kert z Józefą Lawandowską, Edward Małolepszy z 
mariiu, 25-g0 stycznia. Bauknaty ruskie miran: | Wiktoryg Wąsik, Jan Borys a Anną Kowalczyk, 
236.90, na dostawę 235.75, weksle ua Warszaw; Ignacy Krzestonek z Józefą Kopińską, Winosnty 
23640, na Petersburg kr. 23600, na Poterslarz | Sieradzki z Romualdą Sikorską, Wawrzyniec Piąt- 
dł. 234.00, na Londyn brót 20.34, na Londyn dł. | kowski z Antouiuą Dobrosińską, 


Stanisław Orga- 
Górką, Ignacy Mater z Maryan- 
awet Klib'r z Maryasim 
Jóref Jarosiński z Franciszką Badowską, 
Hauman z Stauisławą Michalsky, Melehior Rewers 
z Józefą Grzęgorczyk, Tomasz Witczak x Józefą 
Witezak, Antoni Berdad z 
Re nhol i Schwalm z Ber 
z Jniiaoną Księżniak, Feliks-Erazm Hentzel z Ze- 
nobią- Karoliną Klaszczyńską, 
Józefą Urbaniak, Ignacy Traczyk z Michaliną Kru- 
ńską, Władysław Lisota a Anną Dzicejątkowską, 
kos Strzelewaski z Józefą arena; Michat Fran- 
ciszek Manista z 


Pawlak, 


ranciazek 


z Ludwiką Stasinowską, 
Tychl. Adam Snycerski 


Walenty Wróbel z 


Antoni 


wr ga Metr. 


Gędzie Ee Er 


| 
| 


Przedpłatę przyjmuje biuro administracyi „Wieku* na na- 
E 


3 
er, Józef waze z Bui 


Po- | Bujała z Juli 

F Ansla Kreh K: orap irea pea z gre honi Gozo 
Warszawa, 26 w: agrar Targ na placa Witkow. ciej Majda z Plorentyną 

Pszenica am, ord, —, 


biała — —550. 


ezyk z Urszulę Jaworską, W. 

a Cocylią Trakat. EEE p A x Haa: 
ciszką Pychowską, Teofil Perdek z An 

tad, Ena Lp I. a Maryang Nowak, 

sław ews z au 
Antoning 8 ~ aske ež: owiak a talią 
Konarską, Franciszek Bączek s Waleryą 


Roch Adamusiak z Ka ą Wh k, Stani- 
[staw Świątek z tet wgra ma Jan Ka- 
łowski z Maryanaą Borowczyk, Franciaz Ho 


Zd Bop da ROR A tna 
| Zielińską, Hugo hoelke z Pauliną > 
W parafil ewangelickiej. 10: Gustaw q senang. 
Krlger z Cecylią Kocheńską, Karol Bliewert z Tao- 
filą Bessert, Adolf Fryderyk pó z  Amalią 
lchneckenberg, Józef Hoffmann z ilig Baumgart, 
Karol Reif z Otylią Hagel, Jan Karol Binder x 
| zma Szumaun, Robert Frank z itosalią Richter, 
ze Fryderyk August Schröder z i Werth- 
itzką, Oskar Maczewski z Emą Kebsch, Juliusa 


| Hepner « Olgą Lick. 


tarozakonnych. 


3: Dawid Najchąns e Estorą 
Peltz, Haim 


ajner z Lang Glazensztajn, Eljaas 


Josek Pajner z Blimą Bocian. 

Zmarli w dwu 25—27 stycznia: 

Katolicy: do lat 15-tu zmarło 13, w tej liczbia 
chłopców 8, dziewcząt 5, dorosłych 8, w toj 


liczbię wężczyzn 5, kobi.t 3, « mianowicie: 
Audrzej Kopciak, lat 34, Aarona Matusiak, lat 
2, Marcin Wodzyński lat 27, Floryan Seidel, lat 61, 
RAA Stolarek, lat 71, Erazm Rawież Pro- 
śzyński, lat 71, Zofia Pabialak, lat 18, Stefan Glaj- 
zer, lat 67, 
Ewangelicy: do lat 15-1n zmarło 14, w tej liczbie 
chłopców 11, dziewcząt 3, oroasłysh 3, w taj 


lozbie = ya 1, kobiet 2, a mianowicie: 
Edward Robert Pietsch, lat 35, Olga Marya Stain- 


y b Jak 21, Wilhelmina Augusta z Betzów Prey, 
at 6 
Starozakonni: dzieci do lat 15-tu xmarło 7, w tej 


liczbie ehłopców 7, dziewcząt — 


stych — 
tej liczbie mężczyzn — kobiet — 


LISTA PRZYJEZDNYCH 
Hotel Polski, Ed, Reiss z Biały, s ty z 
z Zelowa, F, Chodakowski z Radomia, M. Bajer z 
Płocka, Silewicz z Warszawy. 
Grand Hotel. Hankam z Pragi, Roemer z Rém- 
scheind, S. Dubrowski z Permy, Freiwillig z Wie- 
anias, E wangułow z Astrachania. 


e—a 


ROZKŁAD JAZDY POCIĄGÓW 


do Łodń | GODZINY i MINUTY 


przychodzą: | 540] 10] t5] 4] 35] 8/50] 10,30 


z Eal | 


je] 7|.s) 1/05 ajj 9/80 


odchodzą: 
przychodzą | | | | 
>= sl 146) , j 
« nolnsazk 10] 4 2| 15 7,05 tulip 
Skierniewie . i 4 H 42 8| 2 
Warszawy 05) 6) 15 10 20 
Aleloanitro w | | 8/40 | 
„ Piotrkowa +. faea glan 10 125712 1 
„ Granicy 3:24 9 — j4 
„ SoAiowca | 45/9 
w Tomascowa . 10) 15 
„Bziua 2/01 
Iwangr, | iwsa. |= 
"Dębtowy Awa 821 
„ Petersburga | 
, Moskwy . [as 
„ Wiednia . . 5/32] 7 
„ Krakowa 5/27 
„ Wroctawa | 9/18 
„ Berlina . . | 6/64 U 0! 
UWAGA. Oyfry oznaczone grubszym drukiem 


wyrałają czas od go: 


dziny -ej wieczorem do go- 
dziny 6-ej rano. 


10 TOMÓW. 


Koda w y 
owieść p. t. „Nieruchomość 
upskiej“i, dą 6 


katów, 5 aj Ą 


04 mię ml 


4 DZIENNIK. ŁÓDZKI. 


W niedzielę o godzinie 3 po południu zmarł po długich cierpieniach nasz 
długoletni majster ciesielski 


EDWARD PIETSCH 


w wieku lat 38. 


W zmarłym tracimy pracownika, który w ciągu całego czasu swej dzia- 
łalności u nas odznaczał się gorliwością i sumiennem spełnianiem obowiąz- 
ków i który pozostawia po sobie u nas trwałą i zaszczytną pamięć. 


Łódź, dnia 25 Stycznia 41891 r. 


EJ 


uczyciel MUZYKI z patentem 
konserwatoryum  warszaw- 
skiego, mający pozwolenie 
prowadzić szkołę mu- 
zyczną, były dyrektor 
szkoły, chórów kościelnych i 
nauczyciel śpiewu przy gim- 
nazyum, Feliks Krzyżanow- 
ski zamieszkał w m. Łodzi 
i życzy sobie udzielać lekcyj 
fortepianu i śpiewu w językach: 


Teatr Łódzki. 
VICTORIA. 
We czwartek, d. 29 stycznia 1891 
BENEFIS 
Maryana Winklera 


TEŚCIOWA 


Victoria u właści- 


Hote 
) Fret 


domość: 


Ia W nberg. ZUWa-U| 


Towarzystwo Akcyjne Wyrobów Bawelnianych 


ruskim, polskim i niemieckim. Wia-| ż 


J. K. Poznańskiego. 
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X ŻI 
OBBABJEHIE 


Y upaaenie Joxsunczofi-VaGpuanoii xexbanolt A0poru A0P0OXATR 40 BcEoÓMATO ceabnin, Wro HnKENOKME: 

MOBANAWIE mesocrpeoBaunkie noaywaTreaamu no 5 (17) flnsapa sua 1891 roxa ronapu, BŁ caygàe 

BEABKH BIAXBALNEBŁ OHNX% DL TEWELIM CPOKA, YKAZABEACO BŁ OTATEŻ 20 Bucouafime yrnepuąeHaaro 

o6maro VeraBa poccifickux «meabduuxh X0por*, CYAYTŁ NpoXaHW cb UyGAMANATO TOprA nA ereMNiK 
Joza», no ucreseniu co qua uacroanieli nyCaukaniu Tpexn MECANCRS, 
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Rzecz dzieje się w Paryżu. 
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W OGRZEWANYM 
CYRKU A. Houcke. 


Dziś we środę 28 stycznia 


Wielkie Rerkulesowo - Akrobatyczne 
przedstawienie 
2 występ znakomitych w świecie akro- 
batów 8 braci Mazzi. NOWOŚĆ! Słyn- 
ny umerykanin p. Thomson występuje 
dziś jako herkules, podnosząc różne cię- 
żary największej wagi. 
Występ Miss De-la-plata, Althow, Ane- 
ty, Etelki i wielu innych. 
Szczegóły w afiszach. 
Początek o godzinie 8 wieczorem. 
Z szacunkiem 


Dyrektor A, Hioucke. 


OGBABAEHIE. 

Cyaeósnii Ilpucrasz IlerposoB- 
owaro Qkpymuaro Cyqa Pudaprk 
BYJKERAYL muTeJGOTBYMNIŃi BŁ ro- 
poat JIoądu no Hosows Puaky 5% 
Aou nozi NM 10, sa ocnoBaniu 1030 
er. Ver. Tp. YA oówuBanerm, uro 
17 Husapa 1891 roza s» 10 4ac0B% 
yrpa Gyąerz upowazeąena nyGanu 
BAA UPOĄAKA ABUKUMATO KMYLNECTRA 


COCTOALIATO Mèb IIEDETAHKIIK, N0- 
1ymepcTuNHXŁ M KAMTAPRORNXY 
TOBapoBŁ M ONKNENNATO gas TOp- 
ross WŁ 656 py. — kóu. 
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Top. Hoaas 9 flnsapa 1891 


Zgubiono 


paszport i książkę legitymacyjną 
wydane z powiatu brzezińskiego na 
imię Dawida Jakubowicza i dwie 
kwalifikacye wzięte z Tomaszowajawąauanii Bofrocz Punua u. Sao- 
na imię Sury i Lejzera Jakabowi-|na, Ipacuwmesaro Vhsąa na nwa |prawy właściciel za udowodnieniem 
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Vrepaax Ilacnoprs, 


M à Caaomona Jemt m ceweñorsa. 
~ Łaskawy znalazca raczy złożyć 


takowe w tutejszym popłaca BYTE BŁ Sąśmnifi MarncrpaTń 
u 70— 1 


Wydawca Stefan Kossuth, — Redaktor Bolesław Knichowiecki Jiosnoaemo Tiessypow 16 fusapa 1890 r. 


npunaxaiemauaro Desoxy Illency|z kaucyą rs. 50. 


Iipoxaza 6y4€T%. upotssoxrwca| wydaną z tutejszego magistratu na 
BŁ rop, Jloqau aa Hosowb Puaxó.|imi 


Qyqeómuit Tpueranz Dyazezuys, ŻYĆ takową w magistracie. 168—1 


Hameąmiit GaaroBoanre npeącra-|ua Bałutach, ulica Zgierska, dom 


132—3—1 


s ~, Zastępstwo na Cesarstwo 
Zgubiono paszport,  |ęrzjeje om Maniowy I preemyalowy 
rszawski, wysyłający 
wydany z powiatu Piotrkowskiego własnych rożgowtów, "Klientalę liczną 1 
¿[na imię Katmy Leib Bęckowskiego. pen Broil Walec rek a 
Łaskawy znalazca raczy złożyć 
takowy w magistracie. Frendiera w Warszawie, po: „EWĘ 


173—1 sty 
KOMEDYE I MONOLOGI 
ORYGINALNE I TŁOMACZONE. 


ROMEDYE. 

Busnach W., Chateau Yquem. 
Dreyfus A., Histeryczka. 
Gondinet E., Mgła- 

Dumas A., Zaproszenie do walca. 
Meilhac H., Księżna. 

Pailleron E., Podczas baln: 
Holpein H., Model na bohaterką. 
Cagna G., Na balkonie, 

Eljana. Wieszczba róży. 


4 SKLEPY z, MIESZKANIEM 


do wynajęcia 
ul. Przędzalniana róg Szosy W 
dzewskiej M 506-b naprzeciw do- 
mów familijnych Ss. Scheiblera. 
Tamże, do sklepu z pieczywem 
potrzebny 


sklepowy lub sklepowa 


149—3 


Balucki M., © Józię. 
R 


— Kuzynek. 
Fredro J, Al., Iiypnotyzm. 
Gomulicki W., Skrytka. 
Kościelski J., Dzienniczek Justysi. 
Meilerowa Z., Fałszywe blaski. 
— Przemędrkował. 
— Postanowienia. 
Altari K,, Bukiet. 
s*a Pojedynek n Nicon. 
MONOLOGI I DJALOGI. 
Reinstein F., Muzykalny, dyalog estra- Szymanowski W. Aktor. 
dowy. Monselet. Moje kieszenie, 
Przybylski Z.. Pies. 


Bilhaud. Niezdecydowany. 
Reiastejn F, Przed monologiem. Burand, Mój chrzestny ojciec. 


Rapacki W. (syn). Monolog zakocha- Normand J. Raki. 


nej. 
Wyszły nakładem ECHA MUZYCZNEGO I TEATRALNEGO, (Rajchman 
i Frendler, Senatorska 26) i są do nabycia 
o Rs. 1 kop. 50 za zemplaz. 


ZGUBIONO 
kartę pobytu, 


Maryi Pitsch. 
askawy znalazca 


raczy zło- 


PRZYBŁĄKAŁA się 


wyżlica biała, 


i zwrotem kosztów odebrać może 


Krauzego. 


Stzembskiego od 
in 171—1 
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